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щ  2J  W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E
udzi A P o d ł u g  gazety  petersb tirsk ióy  . Poczta Poł-
m oói n o c n a ,  z  d .  4  w r z e n i a ;  J O .  X i ę z n a  G a l i c y  n o w a  
U  „ •  S t a t s  -  D a m a  N a y j a s ł i i ć y s z y c h  C e s a r z o w y c h  .  
t t a » |  p r z y b y ł a  d o  C z e r n ic h o w a  d .  i p  s i e r p n i a .  a  
i n a z a j u t r z  w  d a l s z ą  d r o g ę ,  d o  K i j o w a ,  w y j e -  
:śfova| chała.
H ѵЩ o d  d n i a  I Z  c z e r w c a  * d o  2 1  s i e r p n i a  >
10 tai p r z y b y ł o  d o  p o r t u  L i p o w s k i e g o  * 1 5 Ó  o k r ę -  
fandti t o  w  k u p i e c k i c h  ,  a  w y s z ł o  n a  W o r z e  1 Ó 5 .

8go iiei Kupiec tobolski p ierw szey  gildy » głowa 
widzii tniasta * S te fan  Pi lenków  * nowymi te ra z  od- 

roux:pi znacza  się dowodami dobroczynnośc i serca 
zypot swego. Za podniesieniem się tam  cen zbo- 
Tegon Nowych , od  początku  teg o ro c zn ey  wiosny i 
ehv]U(j2 p rz e z  całe la to  » rozdaje on b ezp ła tn ie ,  dla 
) przen każdey n iedosta tek  cierpiącey fam ili i ,  po pół- 
3WeyroiPuda mąki żytniey , dla każdey osoby , na ty -  
, /  j dzień, Ubogie familije, odbieraiąc dobrodziey- 
Ceiarzei s tw o u trzym ania  ż y c ia ,  dziękuią O patrzności » 

I  za powierzenie dosta tków  człow iekow i, w k tó -  
betim rym  ńiesczęśliwi upatru ią  szafarza d o b ró -  

Ifctbiłfi d zieys tw  nieba.
;oиЩ  Telsze dnia л września.
i obier*4 D z i ś  w  k o ś c i e l e  X X -  B e r n a r d y n ó w  t u t e y -
Miaiióid $ z y c h , o d p r a w i ł  s i ę  u r o ć z y s t y  p o g r z e b  Z w ł o k  
tms,Щ  J  W .  L u d w i k a  N a ł ę c z a  G ó r s k i e g o  K a s z t e l a n i c a  
airólew^l p p ł k o w n i k a  i  C i w u n a  R n t o w s k i e g o  O s t a t n i ą  
r P a r o w j l t ę  p o s ł u g ę  o d d  w a l i  z m a r ł e m u  J W W .  A d a m  
dzień 2 Я 1  A n i e l a  z  G d b i a t t o w  G ó r s c y ,  C h o r ą s t w o  T e l -  
eputatoH s z e w s k i e .  J O .  X ż e  B i s k u p  7 m u d / k i  J o z e f  A r -  
« y b o r ^ n o l f G i e d r ó y ć ,  n a  c z e l e  D u c h o w i e ń s t w a  l i c z n e g o ,  

гйшрге1 i n t o n o w a ł  ż a ł o b n e  p i e n i a  d o  P a n a  z a s t ę p ó w »  —» 
Jgrof lM  P r z y  b y t e k  P a ń s k i  z  c a ł ą  ś w i e t n o ś c i ą  o z d o b i o -  
ybunakl n y  ,  n a p e ł n i a ł o  n a y l i c z n i e y s ż e  z g r o m a d z e n i e  , 
n a t r z / i  n a y d o s t o y n i e y s Z Y c h  O b y w a t e l i ,  p r z y j a c i ó ł  i f a -  

\аЫЩ m i l i i  z e s z ł e g o  ,  U m y ś l n i e  p r z y b y ł y c h  z  b l i s k i c h  
gczelnie j  d a l e k i c h  p o w i a t ó w ,  d l a  o d d a n i a  C h r z e i c i a ń -  
l la rsza»  s k i e y  u s ł u g i .  K a z a n i a  i  m o w y ,  z a s t o s o w a n e  
gszkaH' d o  o k o l i c z n o ś c i  ,  b y ł y  d o  z b u d o w a n i a  s ł u c h a -  
Utfifli* c z ó w  i  u c z c z e n i a  p a m i ą t k i  z m a r ł e g o , z a w s z e  
, gdyii c h w a l e b n e y ,  b ą d ź  w  p r y w a t n y m  ż y c i u ,  b ą d ź  

w  p u b l i c z n y m  u r z ę d o w a n i u .  P o  n a b o ż e ń s t w i e  
«•ftfodf* i  w i e l k i m  o b i e d z i e , b y ł  s p e k t a k l  n a  t e a t r z e ,  

n o w o  t u  z b u d o w a n y m ,  n a  k t ó r y m  g r a l i  a r n a »  
t o r o w i e  s z t u k ę  d o  o k o l i c z n o ś c i  s t o s o w n ą *

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
F  Й A N С У A

Gazeta K c rre  (pondenta h a m b u rsk ieg o  za­
w ie ra ,  z  P aryża  , pod  29 s ie rpn ia : ,, Xiążę 
W e llin g to n , kazał wydać na rę c e  Pułkownika# 
O lfer m ann  , ośm dzia ł,  zdobytych  na n iep rzy ­
jac ie lu ,  k tó r e  u ż y te  będą do pom nika , m a­
jącego  się w ystaw ić dla poległego Xiążęcia 
B runśw ickego . — Nie ma podobieństw a, iżby 
się poruszenia rew olucyyne we F rancyi p r ę d ­
ko uśm ierzyć miały. D o tąd  jeszcze duch na­
ro d u  m ocno j e s t  p o d z ie lo n y , a n iezgoda b a r-

dziey  się zwiększa * niż zmnieysza. — W  B ru g
S e ^ T ^ a c z o n y  został sąd woyskowy na pew­
nego Pułkownika han n u w ersk ieg ó .—  P . Lo- 
c r e * znajomy z pism swoich w nauce p r a w a ,  
mianowany został p rzez  N« Cesarza R o ssyy -  
sk irg o  Radcą taynym. Foiiche  z trzec iego  
jeszcze departam entu  * to  je s t  z departam entu  
Correze , obrany  został Członkiem Izby D e ­
pu tow anych*— H rabia B la ca s» k tó ry  z L on­
d yn u  wyjechał, udaje się do Ne ipo/u* — W ie­
lu fcuteyszych mieszkańców nie chcieli ścierpieć* 
iżby  obcy żołnierze lulkę u nich palili; ale 
Wezwał ich P r e f e k t ,  aby się te y  konieczności 
poddali.

P aryż * d . 3^  sierpnia. M arszałek M ott* 
te y  (  Xiążę C onegliano)  mianowany b y ł ,  j a ­
ko naystarszy z Marszałków F ran cu sk ich ,  P r e ­
zydentem  sądu woyskuwego, na Marszałka Ne у  a. 
N ieprzyią ł on tego mieysca. Zaw czora zaś 
Wyszedł wyrok kró lew sk i, w k tó rym  w yrażo ­
no : „  Z w ażyw szy , że wzbronienie się Pana 
M arszałka M o tite y , przypisane bydź może 
ty lko  duchowi oporu  i niekarności# co  tern 
bardziey  na ukaranie zasługuje, i le ,  że z u p e ł ­
nie innego spodziewano się przykładu po w y­
sokim jego stopniu , jaki w woysku zaym uje• 
i wcale inny sobie przykład obiecywano po za ­
sadach subordynacyi, k tó rą  szanować p rzez  d łu­
gi przeciąg służby swojey nauczyć się b y ł  p o ­
winien : Postanow iliśm y, karę t ę  na niego r o z ­
ciągnąć , k tó ra  przepisaną je s t  na każdego ofi­
c e r a ,  k tó ry b y  dla pozornych  p rzyczyn  w zbra­
niał się zasiadać w sądzie w oyskow ym , do k tó ­
rego  byłby wezwanym. Rozkazujemy zatem, 
iżby Pan M arszałek M oncey z godności swey 
Złożony i p rzez  t r z y  miesiące # jako w ięz ień , 
by ł utrzym ywany. #,

Cesarze Rossyyski i A ustryacki, oraz  W W. 
X iążęta opusczą P aryż  około  to g o  lub 12 
przyszłego m ies iąca , dla udania się na wiel­
ką rewiją woysk rossyyskich* do Vertiis* w S zam ­
p a n i i Z tam tąd  pojadą M onarchow ie do Di» 
jo n . W  Genlis * o t r z y  godziny d rog i od Di­
jo n  * zakładają oboz , gdzie się odbędzie re w i­
ja  woysk aus tryack ich , k tó re  w B u rg iin d y i  
kwaterują. Cesarz A ustryacki uda się po tem  
p rz e z  L yo n  do M edyolanu  , gdzie podług p ew ­
n y ch  doniesień Cesarz Jegomość Rossyyski 
becny bydź ma podczas koronacyi F ranciszka  
l t na K róla Lom bardyi. Podług innych zaś 
don iesień , N. Pan# za pow ro tem  uda się r a ­
zem  z K rólem  Pruskim do В гихе ііі, na koro* 
nacyą K ró la  N id erla n d ó w .

W k ró tc e  spodziewają się ogłoszenia waż* 
ney  u rzędow ey  no ty . —* Ż  główney kw atery  
woyska L o a ry  donoszą* że dzień ś.»L u d w ika , 
z  wielką uroczystością  obchodzony by ł w B om  -



g e j .  —/* W  Tulenie  aresztowano pewnego 
cz łow ieka, k tó ry  w roku przesz łym  wyspę 
E lbę  często  odwiedzał.

D eputacya K rólestw a Polskiego , k tó ra  tu  
przybyła-, dla złożenia u s tóp N. Cesarza Jm ci 
Rossyyskiego, K róla  Polskiego , hołdu przysię 
gi na wierność Narodu Polskiego, dnia wczo- 
rayszego otrzym ała zasczyt bydź przedstaw io­
ną N. Cesarzowi J m c i , k tó ry ,  ku większey r a ­
dości D eputow anych, raczy ł  się na te y  audy- 
encyi ukazać w m undurze  Jenera ła  Polskiego 
i w o rd e rze  polskim

Podług now ego urządzenia, kawaleryę na­
sza składać się będzie na przyszłość ze 47 r e ­
gim entów, każdy ze Ąc.h szwadronów. Szwa­
d rony  nosić będą imiona kapitanów, dow odz- 
ców  swoich. Cała kawąierya składa się ze 
2 ,обо oficerów  i 25,286 głów. Regiment karabi­
n ierów  nosić będzie irrue: K arabinierów Mon., 
s ie u r ; i s z y  reg im en t k iryssyerów: Regim ent 
K ró lo w ć y ; 2 g i : D a u fh in ;  3 с i * A ngoulem e  , 
4 ty: Berry; 5ty : O rleans; 6 ty  Conde, dalsze 
reg im en ta  nazywać sję będą od różnych de- 
partam eotów . —■ Z  sali M arszałków wyniesio­
no także p o r t r e ty  M arszałków Brune i Sóulta; 
zapewnie w kró tce  mało ich tam zostanie. — 
Rozpusczeni żo łn ierze połączyli się w wielu 
mieyscach w kupy rabusiów i wielkiey dopusz­
czają się swawoli —  Jenera ł D cs.folej pochwa­
lą  w rozkazie dziennym postępek jednego 
pa tro lu  tu teyszey  gwardyi n a ro d o w c y , k tó ­
r y  w nocy  na  d. 28 aresztował dwóch kapra* 
Iow austryackich , ci z a ś , upiwszy s i ę , jedne­
go człowieka partyku larnego  niebezp eęz n ie , 
a dwóch strzelców  lekko ranili, Obadway Au- 
e tryacy  do władz swoich oddani zostali. —// Xią- 
zę N assau  wyjechał z tąd  na zaślubiny s iostry  
swojćy z A rc y  Xiążęciem K arolem . —// W y ­
szedł dziś głos usprawiedliwiający M arszałka 
N e y a , napisany p rzez  A dwokata B erry tr . O - 
b rona  kończy się tern  p rz y  wiedzeniem, że Ney 
w  czasie przeyścia do B o n a fa r te g o , nie p rz y  
zupełnym  znajdow ał się rozumie. — Zaw czo- 
r a  p rzy b y ł tu  sławny snycerz  Сапоѵа. —  
A ustryack i Jenerał,  B u b n a , ogłosił w L yon ie , 
że  wszyscy żo łn ierze francuzcy, k tó rzy  k o r ­
pusy swoje opuśc ili , jeź li w przeciągu 3ch dni 
z  Lyonu  nie oddalą się , do W ęg ier  zaprow a­
dzeni będą. —. Fałszywa je s t  pogłoska , że X żę 
A n g o u lem e  ju ż  tu  powrócił. W yjechał on d. 
2 5  sierpnia z  B o rd ta u x , i miał się udadź ku 
H iszpan ii. — N. Cesarz Jmć A u s t ry a c k i , z sy­
nem  swoim następcą t ro n u  i A rcy  Xiążęciem 
L u d w ik ie m , odwiedzili dzisia N K róla Jmci. 
H rabiow ie A rcham beaud de B erigord  i E j car s  
wyniesieni są p rzez  K róla do godności X ią- 
zęcey. —n Ldbalełte  w ybrany zosta ł w departa ­
m encie Iz e ry , na Członka Izby  deputowanych.

G azety nasze zaw ie ra ją , z  Nisrnes, pod d. 
2 3  sierpnia, co  następuje : „  Z brodnie  , jakie 
w  dniach 19, 20 i a i y m  s ie rpn ia , w N ism es  
popełn ione z o s ta ły , przyspieszyły podobno 
przybycie  woysk obcych. Weszła tu  dziś 
przednia s traż  austryackiego korpusu 5,000 
ludzi. J u t r o  weydą dalsze części tego  k o r ­
pusu. „— Obecność woysk sprzym ierzonych ma

te ra z  zbawienny wpływ na utrzym anie porządku
we Francy i.

Awenion , d. 24 sierpnia, 
Kawaler S tn h l  wyznaczony je s t  guberna­

to re m  austryackim  departam entów  Dróme w i/ż-  
s zy c h  i n iższych  A l f  i Ѵ а и сіи ге ; a Hrabia 
K im n iti  . w Aw enionie  , jako Kommissarz Rzą­
dow y w departam encie  Faucluse.

W  departamencie naszym zachodziły  do^ 
tąd  liczne b ezp ra w ia , rabunki i okropności. 
M iędzy  innemi snuła się dotąd  banda ze 12 
lu d z i , k tó rz y  bez  żadney przeszkody wielkich
się niegodaiwości dopuscza l i , a n ik t  ich oskar­
żyć nie śmiał C 21. A u str .  iSiaJuI,
Рааг, k tó ry  tu  dow odzi w ojsk iem  austryac- 
k ćm , przesłał do tu te js z e g o  M era  l i s t ,  w k tó ­
ry m  ośw iadcza: „  Ze sprzym ierzeni przybyli 
dla przyniesienia F rnncyi p o k o ju ; że w szyst­
kie uzbro jone kupy i bezprawia re w o lu c jo m -  
stów , k tó re  się codziennie odnaw ia ją , i do 
anarchii przyw icśdź m o g ą , w żadnym wzglę­
dzie cierpiane b y d ź  nie mają ; że nienawiść i 
chęć zem sty  wygasnąć pow inny. Z  żae iu  
l  kończy ten  l i s t )  spostrzegamy, że od czasu 
p o w ro tu  K róla Francuzkiego głos L u d w ika  
ХѴ11І nie j e s t  słuchany; a rozkazy jego nie 
b io rą  skutku. Wszelkie więc zgromadzania się 
po godzinie p tey  w ie c z o re m , zakazane są od-l 
tąd  w A w enionie. Każdy, k toby  n iespokojn ie  
p o s tę p o w a ł , albo się lżyć innych dop u scza ł , 
ma bydź na tychm iast p rzez  p a tro le  a re sz to ­
wanym. , ,

Вогдеах, d. 24 sierpnie. 
Gdy się fu  zebrało  wielu w o js k o w y c h , 

k tó rz y  noszą t r ó jk o lo r o w e  kokardy i inne zna­
ki fakcyy rew o lu cy jn y ch  , zalecił p rz e to  J e ­
n e ra ł  Vio m e n il , w rozkazie dziennym : iżby 
wszyscy ż o łn ie rz e , k tó rz y b y  się z  t r ó j ­
ko lorow ą kokardą ukazyw ali , n iezwłocznie 
p rzed  sąd w o jsk o w y  stawieni b y li ,  a żo łn ie­
rz e  , nie mający b ia łe j  kokardy, mają bydź a-  
resztowani.

Tulon , dni* 20 •ńerpnia* 
M ura t ukryw ał się od dawnego czasu w je> j 

dnym  dom u p ry w a tn y m , gdzie , natura lnie  ś 1 
daw niejszego stanu osoby jego n ik t nie szu- I 
kał. Rozumieją t e r a z , że wszystkie pogłoski, j 
jakie się dotąd o nim rozchodziły , własnym 
jego by ły  w ynalazkiem , p rz e z  ajentów je g o  j 
rozsiew anym , d la  odw rócen ia  wszelkiego o nim  
p o d e jrz en ia .  M ó w io n o , źe się tu ła po g ó ­
rach; j e ź d z i , jako kupiec ; i  t .  d . , a tym czasem  
kazał się s tarać u dw oru  wiedeńskiego o p o ­
zwolenie przebyw ania u żony  swojey w G raetz. 
C ° , gdy nastąpiło , siadł na o k rę t ,  i pop łyną ł 
do T ryes tu . Synowiec jego  B onna foux  M u• 
r a t  i P. Gru che t , jeden  z  daw niejszych  jego  
ajentów, aresztowani f do tąd  jescze znajdują 
się w zamku If.

W  gazecie ber liń sk ie j  c z j t a m j ,  z  P a ryza % 
d. 31 s ie rp n ia : „  N. Cesarz Jmć Rossyyski 
by ł na obiedzie , d. 28 , w Groos - B ois\ X ię -  
żna W  a g r a m  była gospodynią na te y  u ro c z y ­
stości.

D aw nie jszy  Radzca stanu D e fe n rw n t , k tó ­
r y  w w iejsk im  domu s w o im , w Tuurbenoir

tro
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34*£4o
dotąd zostaw ał, o trzy m ał ro z k a z ,  wyjechać 
do B re ta n ii, gdzie dobra posiada. — Pewny 
młody ly c e i ic y a t , k tó ry  chciał wykonać p r z y ­
sięgę na A dwokata, nazywał się P iotr B ru tu s  

r̂ezydeot M-. . . Urząd uczynił z a r z u t ,  iz, k to  się p
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święcą nauce prawa, oczysczony* bydź powinien 
z rew olucyynych imion. Wezwano więc P.

stiada Piotra B ru tu sa , iżby się w przódy dał ochrzcić» 
nim przystąpi do wykonania przysięgi.—  W Kor 

wic?. jf5t.57,cć* zaszły niejakie zaburzen ia ,  nim wy p a t a  
jJiiki. do posłuszeństwa Królowi powróciła. W C e  

lis  „ handel znow u podnosić się zaczyna; 
Przybywa tam codzien wielka liczba statków  
>rzewozowych. —  W iadomo t e r a z ,  że K ról 

p-isłał rozkaz Jenera łow i R  y p ,  izby wuyska 
woje odpraw ił i rozpuścił.  Rozpocznie on 

dij(iv • |czynność tę  d. i  września, i starać się będzie 
ukończyć j ą ,  jak nayśpieszniey, łącznie z J e ­
nerałem austryack im , Xiążęciem H >hen'0/lern, 
k tó ry  w okolicy te y  korpusem  oblegającym 
dowodzi. Poczem gw ardya narodowa straż-  
burska ma odbywać służbę w<.y>kową w te y  
tw ierdzy. Nadzieja, ze sp rzym ie rzen i ,  po  u- 
życiu pom iecionych srodkow , A t żacy  ą opu- 
sczą, nie zdaje się u trzym yw ać.

Par u z , dnia  w rze śn ia .— Xiażę Л/?ггог/. 
L n ie  zagaił stosowna mową o tw arcie  kolegium 
obiercz^go departam entu  G ironóy. — W mo­
w ie ,  k tó rą  miał P. Ckoteaubriand, jako p re z y ­
den t kolegium obierczego departam entu  Loi- 
r e t , uważają jedno m ieysce , k tó re  Xięciu O 
tran ie  woynę wypowiadać się zdaje. Tycze się 
ono wolności druku. „  Uciskają, rzekł m ów ­
c a , wolność d ru k u , a zwołują rep rezen tacy ą  
nar dową. A jednakże tak scisły zachodzi 
związek między dwiema tem i częściami machi­
ny konstytucyyney, że dzielność pierw szey 
obudzą drugą — We F rancyi żniwo te g o ro ­
czne n ader  je s t  obiitć .

S z w a Y C A B Y  

Gazeta ber lińska , pisze z Bazylei pod d. 
go sierpnia : H un/nąi, w zorow e dzieło Vau-
b a n a , po  dziesięciodniowym szturm ie znay- 
duje się te ra z  w mocy sprzym ierzonych. T w ie r ­
dza ta od założenia swego, w roku n i­
gdy zdobytą nie b y ła ; a t e r a z , z pociechą 
Wszystkich mieszkańców B azylri, podobno znie­
sioną zostanie. -  J u t r o  zgromadzi się cały k o r ­
pus woysk oblegających pod R u n in g ę , dla od ­
prawienia u roczystego  Te D um  Woysko i 
arty llerya  mają bydź przeznaczone do ob lęże­
nia inney tw ie rdzy , i niezwłocznie tam wy­
ruszą. Nie wiadomo jescze, czy te raz  B elfast, 
czy N tubreysach  pierwsze z kolei będą. - v  
Załoga H uninąi, wynu>iłajescze do 3 ,000  !u 
dzi, naywięcey z gwardyy narodowych W czo- 
ra  zrana odprawił A rcy Xiązę ja n  wjazd swóy 
do l l  n in g i  na czele 8 .000  du*tryak.ów % W ir-  
%tmberc2y-kbw , Hassów  i Szum ycarów . Poza­
mykano te ra z  bram y B u ru n d i, dla p r z e t r z ą ­
sania domów i wyszukania uk ry tych  rzeczy . ,»

H A  N  8 т  W O K U Ś c  1 Ь  L  N t£.

Podług g»zetv wied^ńskiey , Oester. Beob. , 
d. i ż  s ie rp n ia ,  kardynał Fesch i lani Letycya  
Bonapari* do R zym u  pzybyii. — Karol IV , Kroi 
hiszpański , d. 17 sierpnia , w podróży swey 
do Rzym u , y.rzez Bonom ją  przejeżdżał. T e ­
go* d n i a  sławny snycerz , Сапоѵа , który do- 
tondynu waz wenie o trzy m a ł , z b ra tem  swym

X*ędzem i gońcem angielskim , również prz«z 
Bonońiją  p rzejeżdżał.  — W Rzym e , z 1300 
n* 14 W » K ardynał , Franciszek hiarya Pigna- 
telli , życie zak o ń c z y ł .—w Rząd papieski, p rzez  
wyrok z dnia 20 lipca , zniósł używanie t o r ­
tu r ,  równie w śledzeniu i dobadywaniu sie praw­
dy , ja k o te ż  w celu wymierzenia kary , 1 na d ru ­
gi z tych przypadków, karę sz ic iomi«.sięezne* 
go więzienia postanowił.— D. 12 sierpnia uka­
zał się edyk t kardynała sekretarza stanu, prze­
ciwko zgromadzeniom zle myślących, w prowin­
cjach M aritim a  i Campagna , a w nocy * i6 g o  
na l7 ty .  oddział , 5oo strzelców liczący, z pi«r- 
wsz^go regimentu papieskiego, pod dowództwem 
pólkownika Bonfig li , tamże poszedł, w -ełu 
przywrócenia spokoyności i porządku w pomie- 
n i jn y ch  prowincya<h. — Izrael = i z legacvy 
i m archiy , wv<łali deputacyą do R /y m u ,  zło­
żoną z PP. Salomona Darida rabina ѴессЫо 
z Lugo  i Benjamina Minerbi, kupca z Ferrary , 
którzy , po złożeniu $woj“go uszanowania kar­
dynałowi sakretarzowi s ta n u ,  w niedzielę , 
d. 20 sierpnia, prezentowani Oycu ś. , z wła­
ściwą jemu łaskawością pr/T'g'4 byli.

G <zeta paryzka , j fr .rn u l des Dćhats , do* 
nosi z Rzym u  pod 5 sierpnia: „  Od niejikiego 
czasu sekretorya t stanu bardzo iest za trudn io­
n y , a naymnieyszk nie przeciska się windo* 
mość o celu jego zatrudnień. D o m v d ją  s ię ,  
że tam pracują nad u rządzen iem , tyc/ącem się 
karności , w prowincyaoh , Stolicy ś. powrót o- 
nych , któ?e bardzo  ma ograniczyć władzę de­
legowanych , te raz  w nich sprawowanie «dmi- 
n is t r ic y i  mających. Wszystkie interessa prze­
niesione będą do Rzym u  , jako spóln^-go środ­
ka; a tak zapewnioną stanie się ucieczka od sa- 
mowolności i nadużyć władz m ie jsco w y ch .—  
U byłego konsula neapoUłańskiego , albo raczey, 
ajenta M u ra ta ,  znaleziono wielką 1іс?Ь§ x ą .  
żek frankmassońskich i innych towarzystw ta ­
jemnych. Urząd in k w iz y c j i  ś. rozkazał x iąż-  
ki te  spalić na roieyscti publitznem przez  kata. 

K r ó l e s t w o  S a r d y n  k i e .
podług gazety  wiedeńgkiey, Oeiter. Beob. 

gazety turyńskie um eściły następujący list 
F . M. L. do Ministra woyny króiestAa Sar- 
dyńskiego , Margrabiego St. M arzano, d. ió  sier­
pnia pisany: ,, Ponieważ wóysko pod dow ódz­
twem moiem ciągły marsz do Pr’.иѵапсуі odbywa, 
i gdy ja  s«m dnia ju trzeyszego  ziemię Piemon- 
cką mam opus'cić, p rz e to  czuję się obowiąza­
n y m ,  wyrazić nayżywszą mą wdzięczność, za 
ty le  dowodow staranności o potrzeby  i wygo­
d y ,  a razem za tę uprzejm ość , jak iey  woyska 
austryackie w przeehodzie swym dos'wiadczały.,,

T a ż  gazeta donosi z Turynu  pod 14 sier­
pnia: Lucyan Bonaparte prosił K. J . ,  aby na słowo 
honoru, iż na każde wezwanie stawić się będzie , 
albo też, jako jeniec w towarzystwie austryackie- 
go oficera, do Rzymu  mógł pojechać , gdzie jego 
małżonka ciężko je s t  chora. Odpowiedziano 
mu, iż względem tego odnieść się należy do 
wysokich sprzymierzeńców w Paryżu. —  Dwór 
ttasz przez posła aus tryack iego , Hrabiego S tuk-  
rem bcrgt uwiadomiony z o s ta ł ,  że Cesarz Jmć 
Austryacki , w podróży  do państw swoich we 
łVloszecht z  N. małżonką swoją, z JFiednia p rzy­
bywającą , zjadą się w Turynie.

K r ó l e s t w o  L o m b a r d z k i e .
Gazeta paryzka , Journal des Debats , d o ­

nosi z Meodyolanu, pod 12 sierpnia: ,, Z  p r z y ­
czyny rozruchów , w Bononii z a sz ły ch ,  do k tó ­
rych powodem były n iedostatek  1 drngos'ć chle- 
b a , rząd  surowe przedsięw ziął środki przciw-



ho p ie k a r z o m , k tó rz y  kramki swe ' pozam yka­
li , oraz zabronił zupełn ie  wywozu pszenicy. 
W tym że czasie naywiększą zagroził surowością 
każdemu, k toby  pod pozorem niedostatku albo 
d ro ży zn y  żywności, godził na zamieszanie spo- 
koyności publiczney, i nowe wszczynał rozruchy* 

W gazecie Kor es pond ed ta hamburskiego c z y ­
ta m y  z M ediolanu  pod 26 s ie rpn ia : dnia 22 
tego miesiąca Królowa Sardyńśka , wśród 
radosnych o k rzyków , do Genui przybyła. —  
Król Obojey Sycylii wyrokiem swym postanowił» 
iż  woysko neapolitahshie w czasie pokoju, w y­
nosić ma 60,000 lu d z i .—// W roku 1814 ludność 
miasta Neapolu  wynosiła 327,104 dusz. — Wszy­
scy prawie X iązę ta  włoscy, mają się zgromadzić 
do  M edyolanu na koronacyą Cesarza : mówią 
n a w e t ,  że i Papież ma się na tym obchodzie 
znaydow ać .— W okolicach Fogbera straszliwe 
burze i powodzie wiele szkód z rz ą d z i ły : po­
znosiły domy , a wielu ludzi utraciło życie.

W IADOM OŚCI R O Z M A IT E  
[ Z  g a z . rysk,. Z u s c h . )  Francuzki M ini- 

s te r  policyi , Fouche, miał podadź K ró low i 
drugi r a p o r t  o stanie F rancy i , k tó ry  w nio- 
cnieyszych jescze wyrazach je s t  napisany# aniże- 
li  p ie rw s z y , i  maluje w nim smutny obraz  
p a ń s tw a , w k tó rem  Król# ani bezpiecznego 
w oyska , ani p rzychylnych  sobie urzędników  , 
ani te ż  dochodow nie ma. Zdaje się # że 
Fouche  ma zamiar połączyć mini s te ry  um spraw 
w ew nętrznych  z  m inisteryum  policyi, ale dw ór 
j e s t  tem u  przeciwny. —  Zapewniaią # że F u-  
gen iu sz  Beauharnois o trzym a wynagrodzenie 
swoje od F r a n ć y i , ale nie od Niemiec , k tó re  
żadnych obowiązków dla niego nie mają.— Gaze­
t a  M o rm n g  -  Chronicie zapew nia , ze w nie . 
k tó ry c h  departam entach  F rancyi południowcy, 
obwołano K rólem  Xięcia A n g o u le m e , pod 
imieniem Karola X  —• Xiążę H ardenberg  i  H ra ­
bia Gneisenau obadway są c h o r z y , co szkodli­
w y  wpływ mieć może nab ieg  układów Niemiec 
P ółnocnych— D ow ódzca tw ie rdzy  S t, Fiorenzo  
w K orsyce  , zam ordow any został od pospólstw a 
za t o ,  że się wzbraniał przyiąć tróyko low ey  
chorągw i. D la p rzyw rócen ia  zupełney spo- 
koyności na te y  wyspie # póydzie tam 3000 
ludzi woysk sprzym ierzonych —n G azety Szway- 
carskie p iszą , że podług  powieści t rze ch  ż o ł­
n ie rzy  , k tó rz y  od woyska Loary  , do B azy le i 
p r z y b y l i , woysko to  powiększyło się do 160 
tysięcy l u d z i , a Jen e ra ł  Lećourbe * sam jeden, 
ma 50 tys ięcy . — W  wiosce je d n e y , nie da* 
leko Orleanu , zam ordow oną została  placówka 
pruska i dow odzący nią oficer. Rozstrzelano 
sprawców , a wieś karę pieniężną zapłacić mu­
si. — W  TFę g rze ch , p rzez  wezbranie rzek i  W ag, 
całe wioski poruynow ane zostały. Jedną z p r z y ­
czyn , k tó re  B onaparte  m ineił bydź powodem 
p o w ro tu  jego do F r a n c y i , by ło  i t o ,  że go 
na wyspę / .  Heleny przenieść chciano. —„ Pa­
p ie ry  skarbu angielskiego znacznie sp a d ły : 
przypisuią to  niepomyślnym nowinom , k t ó ­
r e  z J n d y y  w schodnich  odebrano, —w G azeta 
M orning  Chronicie u trzym uie  , że B onaparthnu  
będzie bardzo  ła tw o siąść na b a t , w czasie 
spokoynego pow ie trza  , uciec z wyspy ś. Hele­
n y  , i udadź się p o tem  na o k rę t  amerykański ; 
a w teaczas  Panowie do Adm iralicyi należący
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dowodzić będą , rże n i k t , n ic podobnego  prze 
widzieć nie m ó g ł , i | t .  d. — M niemana prze 
T a lleyra n d a  i  Fouche podpisana n o ta  , o kto 7 
r e y  au ten tyczność  gazety  angielskie cźyniąsoŁ 
h i e  7,яг7,піѵ . zawiera nasteniiiacp mipt/sn»bie z a r z u t y » zawiera następuiące mieysce’ 
k tó re  tern mocniey zastanawia # jeźli je  poro 
wnamy z postępowaniem Francuzów  w Niem  
Czech i H iszpanii : ## Nienawiść i zła chęć j  rze  
ciwko Burbonótn  we F rancyi nad to  już są wiel 
k i e » iżby jescze oburzać wszystkie s e r c a , da 
jąc uczuć narodow i nay większe s t r a ty  i na у 
głębsze poniżenie. Jakież poniżenie mocnie 
uderzaiącem  bydź może* lako widzieć, w cza 
sie pokoju* w szystkie departam en ta  poddane gu 
b e rn a to ro m  cudzoziemskim ! na cóż więce 
wyrzekać m o ż n a , iako na roz łożen ie  w oysi 
obcych  po całym  kraju / ,* —* Woysko podda­
ło  się W. K. M ośc i;  ale jescze ono tam  istnie 
je. Powinniśmy się w yraźnie z  tego w y tłu -  go kc 
maczyć. Cokolwiek jescze zosta ło  woyska 
Wszystko samego ty lko  pokoju i spokoyności 
publiczney  oddycha żądzą. Zgrom adzenie 
się jego, nie ty lko  żadnem złem  nie jest ,  owszem łbmdi
nie dopuscza szerzen iu  się złego. P o w ró t  żoł-||świąt 
n ie rzy  na łono  narodu  nie będzie n ie b e z p ie - ł  kaz

asniey
zwyc

igo Kia 
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Ikorni
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c z n y m , jeże li  zakończe nie Woyny w róci ludo  
wi sposobność * oddania się zw yczaynym  swym 
zatrudn ien iom  , ale póki to  nie n a s tą p i , i pó-i 
ki nie ustanie burzenie się l u d u , a posłuszeń­
s tw o  p rzyw róconem  nie będzie* p ó ty  miesza­
nie  woysko wy ch z  obyw atelstw em  rów nie  do­
b rem  będzie , jak oley lać na ogień. ,*

Ney na śmierć skazany z o s ta ł ; on zaś ap- 
pe llow ał,  ale się, tem  nie uratuje . Sędziami 
jego byli i Massena * A u g erea u  i  J o u r d a n .

•—  W  W iedniu  uważają za rzec z  blizką. w oy- 
nę z  T u rka m i» —  Podług  doniesień ze S tra s­
b u rg a  ciągle jescze opasane są tw ie rd z e  w A l-  
za cy i. Podług innych zaś w strzym ane k ro k i 
nieprzyjacielskie p rzec iw ko L andou.

Jedna z gaze t londyńskich z a w ie ra , nie 
bez dowcipu, przedczasowe n o w in y : *, O deb ra ­
no listy  z  P lym outh  pod  7 sierpnia i 8 i d  , i 1 
z  w yspy ś. Heleny pod  18 czerw ca i 8 i d *  1, 
w k tó ry c h  obszernie opisaną je s t  t a  n iespo- 
dziewana nowina * że w dniu naosta tku  po- 
mienionym , właśnie, gdy  załoga wyspy ś. Hele­
n y  roczn icę  b itw y  pod W aterloo  u roczyście  
obchodzić  miała , B onapartk  nagle zniknął.
Od niejakiego czasu snuły się już oko ło  t e y  
wyspy amerykańskie ok rę ty , kilka ich naw et 
na kotwicach w za toce  stanęło * a znayduiący  
się na nieb lekarze  pytani byli p rzez  B onapar­
te  g o  o radę , s tosownie do danego mu w te y  
m ierze  pozw olenia  od Rządu Angielskiego ; 
podobnieysi oni jednak bydź mieli do ofice­
rów  grenadyerskich, aniżeli do D o k to ró w  M e ­
dycyny. N ik t nie wie, gdzie się on znayduie* 
albo gdzie się o b ró c i ł :  jedn i rozumieją, że się 
udał do A m eryk i po tudn iow ey ; d ru d z y ,  że do 
In d y y  w schodnich  & c. Ukłon móy ( kończy 
t e n  l is t  )  proszę oświadczyć Panu J o h n  B u li  
i  szanowney jego famili i

«— R.ozumieją, że kilku głównieyszyeh 
p rzy jac ió ł now ey k o n s ty tu c y i ,  k tó rą  Prussy 
o trzym ać  maią, niełaskę K ró la  na siebie ścią­
gnęli,

to
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D k ńczen ź o związku Kie nieckim.

Prawidła mające się zachować względem  
większości głosow

59. W ą tp l i w o ś ć  , ozy ta lub owa sprawa ma 
fc>ydź roz t rząsaną  przez zgromadzenie powszechne ,  po- 
i ług  pr awid e ł  wyżey  opisanych,  rozwiązywaną  ma bydź  
na zgromadzeniu zwyczaynem, większością głosow.
' Toż  zgromadzenie przygotu je  projebta uchwał,  

mających się podać do zgromadzenia powszechnego,
: przełoży mu to  wszys tko ,  cokolwiek będzie p 

brilńJjtxi,ebuem do prr.yjęćia , lub uuhyioma t y c h  uuhw»ł. 
aiiJtrviStanowl0 si<z b<t di^  wszys t ko  większością głosow , 

/  równie na zgromadzeniu zwycz. iyi .śm , j; k i na zgto- 
' W Щ  msdzeniu powszechnym , z t ą  różnicą ,  iż na zgró- 
przybyj madzeniu zwyczaynem dostateczną  jest  większość bez- 
,\VV/V; [ względna ( a b s o l u e ) ,  na zgromadzeniu zaś powsze- 
\  ^Tchnem , dla u two rzeni*  większości dwie  t rzec ie  gło- 
°™c?'4 sow są po trzebne .  Kiedy się znaydzie  równość  
aja, lic głosow na Zgromadzeniu zwyczaynem,  prezydują cy  
m W7J.roz=trzygnie ‘ wątpl iwość Ilekroć jednak rzecz bę- 

> dzie o przy jęc ie  albo odmia ;ę p raw g łó w n y ch  , u- 
ifMwisfl Btaw po< zadkowych , praw osobis tych , albo rzeczy  
Z zadreligiynych , pro-ta więJt-zość głosow ,nie będzie 

dostateczną . ani na zgromadzeniu'  zwyczaynem , ani 
J,1ua zgromadzeniu powazechnem.

Ш т  Seym jes t  meuł ta iąoym.  Jeżeli jednak sprawy;  
ujdo rozwagi j?go podane , zostaną  ukończone , może 

bydź  odroczonym do pewego czasu , ale n ig dy  dłu-n°
idzania
ne i i  ol

zey , jak na cz  e ry  miesiące.
Wszys t k ie  urządzenia  d a h z e ,  tyc zące  się od ło­

żenia i za ła twiema spraw nagłych , k tóreby się zdu - 
r z y ć  mogły w czasie odr oczenia , zachowane bydź 

UPU,CU| mai a do  seymu , k»5 ry zaymie się niemi w czasie u- 
a r tsZ tł kładania ustaw porządkowych.

14 uerpn
;biv/C.
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P orządek  g ło so w .

60. C o  do porządku,  iakim we tować  będą cz łon ­
kowie  związku , stanowi się ; iż póki seym zatrudnio- 

шеіІ.Яду j eg .̂ układaniem ustaw porządkowych  . żadnego 
zeto 3# nie będzie w tym  względzie prawidła ;  i jakiegokol- 
,m, wiek t rzymać s*ę w tym będą porządku , bynaymniey  

t o  nie może ani u o l iz .ć  któremukolwiek z członków, 
ani stawać się prawidłem na przyełość.  Po ułożeniu 
«s taw porządkowych , seym zastanawia się nad sposo­
bem urządzenia  tego  przedmiotu przez prawid ło  w i e ­
c z y s t e ,  w czem, ;ак naymniey ma się seym oddalać 
ód pr aw id e ł  dawnego seymu , a mianowicie od u- 

j chwały deputacyi  cesarstwa roku łgog Jakikolwiek 
} c)>rpoi I u stano w i się porządek  . zgoła to wpływać me będzie,  

w ani co do s t o p n i a ,  ani c o d o  pie rwszeństwa człon- 
|jU ko w związku,  w tern,  co nie należy do ich stosunków 
[uralilie i 2 g e y m e m .
nie

M ie y sc e  s e y m u  w e  F ra n k fo rc ie .

własnyM ói.  Mieyscem seymu będzie miasto F r a n k fo r l  
■w j>ginad M e n e m .  Dzień i s z y  września i g i g  przeznacza 
,0„ПіЛЙ8І2 па І S°  otwarcie.

p° * U ło że n ie  p r a w  g łó w n y c h .
nczasen

Ор0|- 62. P ie rw szym  przedmiotem za trudnień seymu ,
‘ po jego otwarciu , będz ie  ułożenie praw  g łó w n y c h  

Г ' związku i jego ustaw por ządkowych , co do stosun* 
popłyn|*ÓW zew nę t r znych  , wojennych  i wewnęt rznych .

W* U tr z y m a n ie  poko ju  w  N ie m c z e c h .
63. Psńetwa źwiązkowe obowiązuią się bronić 

od wszelkiego napadu równie całe N ie m c y  w ogólno­
ści , jak i z ósob >a k >żde państwo swojego związku , 
oraz zaręczaią sobie na wzajem wszystkie te  posiadło­
ś c i ,  które są w  tym  związku objęte.

K iedy  przez związek  będzie  wydana woy-  
4a , żaden członek nie może wchodzić w oddzielne 
z  nieprzyjacielem układy,  albo zawierać pokoju , lub 

!/; r*zeymu, bez zgody innych  członków.
Uf^jl Członki  związku zachowuiąd sobie zupełnie 

ij Ртаіѵо wchodzenia w przymierza , obowiązuią  aię wza- 
tó '  Iern6’e п *е ptzyyinować na siebie żadnego obowiązku,

--- — ------1------------------------------------------- ---- -

W
issyp*

wymierzonego przec iwko bezpieczeńs twu z w i ą z k u ,  
albo państw oddzie lnych,  związek  ten  składających.

Państwa związkowe obowiązuią  się nawzaj: m 9 
pod żadnym 'pozorem ńie wydaw ać  sobie tfrpyny , 
ani poszukiwać nieporozumień swoich mocą oręża ,  
ale podawać ie do seymu. Seym użyje pośrednic twa  
przez wyznaczoną  kommissyą. Jeśli ta kommissya nie 
potraf i  załatwić , a stanie się pot rzebnym w y ro k  są.  
d o w y  ; będzie  do tego  wyznaczony sąd a u s tr e g a ln y  
( austregłłl-instanz ) ,  dobrze u rządzony ,  któremu s t r o ­
n y  prawuiące się .poddać się mai.ą bez appellacyi.

U r z ą d z e n ia  s c z e  g ó ln e  a k tu  Z w ią z k o w e g o .

64. Ar tykuły ,  objęte pod  t y t \ i \ e m u r z ą d z e ń  f  c z e ­
go ln y  ch  w akcie związku N ie m ie c k ie g o  , t ak.  j*k są 
za łączone  w oryginale i t łumaczeniu  j r . in c u z k ie tn
do ninieyejego
moc i wagę taką  jakby b y ły ,  co do słowa,  do tegoż 
aktu w p b a u e .  (  C ią g  d a ls z y  zi) n a s tę p u ją c y c h  n u ­
m e r a c h .)

W IADOMOŚĆ GOSPODARSKA
(  Z  g a ze ty  Кгакоіѵзісіеі/ )

SposÓ p w a p n ie n ia  p szen icy , do  s ie w u  d la  u n ik n ie - 
n ia  r d z y ,  z a r a z y  ś n ie c i ,  od  l a t  d w u d z ie s tu  d o ­
św ia d c zo n y .

Do dziesięciu korcy  pszenicy bierze  się 
t r z y  garce wapna niegaszonego w kamieniach, 
jak można nayswieższego : t e  kamienie tłuką 
się na p roch , jak można nay im eley ; Іесж 
w teneżaś dopiorb, jak się już  ma wapnic psze­
n icę , aby po tłuczone  wapno na p o w ie trz u ,  a 
osobliwie w m byscu  w ilgo tnem , nie leżało : 
boby  się w części zgasiło, i skutek w wapnie- 
pniu pszenicy byłby zawodny. Utłukłszy tak 
wapno , sypie się pszenicy po ćwierci na raz  
na podłogę deskami w yłożoną; każdą ćw;ierć 
pszenicy posypuiąc garścią prochu wapiennego* 7 
jak już tym  sposobem pszbnica do siania p rz e ­
znaczona przesypana będzie ; dwóch ludzi s z u ­
flami m ieszaią , a bardziey z kupy na drugą 
szuflami p rzega rnu ią , i w tenczas trzec i w o­
dą konewką ogr dowąpolewa, i to  przegarno- 
wanie pszenicy ty le się razy  powtarza, aż ka­
żde ziarno wodą zm oczone , p rochow em  wa­
pnem oblane będzie. K toby  nie miał konwi 
z  durszlakiem ogrodow ey . będzie wodą, jak do 
zamiatania k r o p i ł ; lanie gwałtowne z konwi 
spłukuiąc z ziarna pyłek szkodziłoby.

Skończywszy polewanie , pszenicę na kupę 
zgarnia się., tak , az do zagrzania» zostaje.

Naylepiey wapnic pszenicę dziś na ju t ro  * 
a rano zaraz siać.

U w aga : Ponieważ pszenica wodą polana i 
wapniona grzaniem napecnieje * trzeba  w sianiu 
nie bydź skąpym i siać gęsto.

Wapnienie także psz*nicy nie ty lko  od 
śn ieci,  jak W. Jan S c h n d t t d e n , od k tó rego  
mam udzielony sposób, l e c z » od mgły, k tó ra  
pospolicie grunta pszeniczne > żytne, nadwiślań­
skie zaraża , b ron i  i ochrania.

Gospodaruiąc bowiem we wsi nadwiślań- 
skiey , w k tó re y  zawsze oziminy zarażało, po 
wapnieniu bawiąc la t  kilkanaście t śnieci, ani 
zarazy rlie doznał , a te ra z  ód la t  pięciu ko­
ło  K rakow a  wapnienie od roku  1810 zacho- 
wuiąc ( chociaż la ta i g n  . 1815 scżególnie 
m okre  b y ł y )  naypięknieyszą bez śnieci,  co 
sam świadczyć m o g ę , zebrał pszenicę.

W  K rakow ie  dnia ógo września 1815  r .
Piekarski.

Dozwala sig drukować: Z . Niemcza w ski P. Członek K w Drukąrni
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g Od kommissyi Wileńskiego Prowianiskiego 
Depo wzywaią się życzący  sobie podjąć się 
dostarczenia dla niey drew jednopolanowych 
sosnowych na rok do 500 sążni , iżby p rzyby ­
wali do Kommissyi na te rm iny  iszy  dnia 6 ,  
2gi dnia 10^0, a ostateczny dnia 15 te razniey- 
szego miesiąca września , z obow iązkiem , iżby 
przychodzący przynosili z sobą do Kommissyt 
dos ta teczne  ewikeye. Dnia 2 września 1815 
roku, N ro  7725 Radzca W ojenny Tretlakow.

determ inow anych sub сх іеп п а ііоде  sched ,  aby  
wszyscy Kredytorowie i pretensorow ie Grafa ■ 
Michała Przezdzieckiego sub amissiofie przyby­
wali do Zasławia, Sąd ostrzega ~  D. 7 7bra  
1815 w Zastaw i u; Kazimierz P io ttuch  Prez, E x -  
dywizor. Józef  Szyszko prezydujący Z. W:ley- 
ski Ę xdvw izer.  M-iehst z Korkozow Korkozo- 
wicz Ziemski Bor. P rezy d en t 1 E xdyw izor.

g Gdy na skutek postanowienia Rządzącego 
Senatu i Sądu Głównego Lit: -Wileń: ago de­
partam entu  do zawiadywania massą majątku 
Briotow skiego, JW . P io tr  H orn Korisylurz 
s tanu  i «Kawaler Orderu ś, Anny 2 KLssy za 
K uratora naznaczony został : przeto uwiada­
m iają się-ci w szyscy , k tórzy z  wyrażoną mas- 
eą Briotowską mają interessa , ażeby do J W. 
H orna, jako naznaczonego Kuratora, w mieście 
Wilnie mieszkającego uaawać racz чіі Na przy­
padek  zaś nieznaydywanta się JW- R o m a  w Wil­
n ie ,  uproszony i итосоѵ/зпѵ je s t  od niego WJP- 
Symon Malewski Kolleski Sowietflik,. który inte- 
ressa i rachunki z m a^ą  Briotowską zachodzą­
ce ułatwiać będzie. Takowe uwia iomienie po­
da iąc do ^Gazety Kury era Lit: jako Plenipotent 
-własną podpisuię ręką w Wilnie dnia 7 w rze­
śnia 18» 5 roku. W ińcenty Nowicki Regent.

1. N. 53. Sąd Graniczny T a x a to rsk o  E x .  
dyw izorski wyrok swóy oczewisty w dniu -6tym  
idącego miesiąca, między K redy  torami J W  .. Sta­
nisława, Józefą Judyckiego, w dobrach Kamie­
niu, zapadły od zaczętey  w dniu tym że Prq- 
mulgaty, a w dniu pon iżęy  wyrażonym skończo- 
ney ogłosiwszy , gdy ,do przysłuchania onego 
wiele nie obecnych .stron dostrzegł; z«tym, aby 
istrony pomżenionytn Dekretem objęte niewisdo- 
anością o Promulgacie Dekretu niewymawiając 
s ię ,  zwykle następującey -w sprawie konkursu 
ammissyi nie u leg li, wiedzieć da je ,  iż wszyscy 
JW. Stanisława Judyckiego (  przez oyca jego )  
wierzyciele, na rzetelności swoich należ :ościow 
mają sądzone przysięgi; które w przeciągu sze­
ściu tygodn i w mieyscadi przylegleysżych swo­
jego mieszkania wykonać są obowiązani , #̂ >od 
u tra tą  sądzoney rzeczy, i że Protokuł dekreto­
wy w Sądzie Głównym G uberni Mmskifcy d ru ­
giego Departamentu złażony będzie, a m iędzy  
ty m  Itancelarya Sądu Exdvw izorskiego dla W37- 
dania E x c e rp tu  stronom w tr.ieyscu byłey exy- 
Stencyi Sądu in fundo Kamienia kilka dni pozo­
s ta n ie —// D at w Kamieniu 1815 7bra 10. Ra­
fał Gordziałkowski Exdywizol? Prezydujący. Jó ­
ze f  Rudnicki Sędzia Normalny Ptu bobrgo Ex- 
dywizor. Jerzy z Kalnik Soroka Zie/m. Oszm. 
P tu  E xdyw izor.  Samuel Kdstrowicki Sędzia Z. 
M iń .Exdyw izor! Józef Strupinski Sędzia Grodz. 
Oszm. Exdyw izor. Mateusz Bogucki Sądu G.
L .  i E xdyw izo r  Rejent.

1. N. 60 Sąd M agistratu  miasta Powiatowego 
Kowna podaje n inieyszą Awizącyą d a  wiado­
mości Oby watelów , iż w ręk,U ł,8*5 msca 7bra 
drugiego dnia, w sprawie Urodź. F ryd rycha  i 
Anny. Zuzg.nny, -Lud w i chów- . Kapeluszmków, 
miasta Kowna , z W W. J l \  P iotrem Кеухещ 
b. Burmistrzem M . Kowna, Janem Gur.khyt#m 
R a d c ą ,  Janem i M aryanną Kolowami Burm. 
Ja*nem Szpryngierem R a d c ą ,  Anną M ętcuwą i 
A 11 o ą M a 1 a w sz k ą w ty m ż e S^ d ź i e o d b y’t e у , uzn a- 
na 20stała przez wyrok Sądowy, licytacya do- 
mu w miaście Kownie położonego , na sposób 
Rozliczenia się z K redytoram i i term ina są do 
tegoż domu lićytacy i hastępne , pierwszy msca 
#bra i  dnia, drugi msća ębra 20, trzeci w mie­
siącu xbrze  1 dnia , te ryz idącego reku i g i g ,  
życzący nabydź takowy dom z Obywateli w pot­
ni ienione termina mają się jawić do Sądu Magistra­
tu Kowien. O tey licytacyi powszechność uwia­
damia się roku 1815 7bra ,6 dnia Kowno.

Józef Przemienie/cki Burmistrz.
Pisarz M arcin Swirski.

1. Aućoni Ł ;ipp2 P re z y d e n t  Grodzk i  Oszm, Jan 
Ciechanowiecki  Sędzia Z .  Wileń.  , Józef  Wrotnow* 
ski P i la rz Grodz  Trocki  * Franciszek Byi  hlik Sę­
dzia Grodowy Wilkom. , Kazimierz M ą c z y ц»k 1 Sędzia 
Grodz .  Wileń: A n d r z e y  Bobrowic*  Sędzia G roduw y 
P t u  Zawiley.

O z os у т и і ешу tem naszem , Urzędowym , ob-. 
wieszczym .listem, iż w skutek хѵугоки Sądu Gł .  
L i t .  Wileń.  й Depar t .  w sprawie K r e d y to r ó w  z W,  
JP. Fe l icyanem Bieńkuńakim Szamb, b dworu  Pol. 
i iego Kuratorami,  w roku omimonym i S l4 ,  8bra 7 
d. zapadłego taxę  , i E x d y  w iz yą  maiętneś 1 Łubian-» 
ki  Sipoxvskiey, Gin to to wsk iey ,  z  a t tynencyami  folw. 
Pogi r ,  i dalszych, ruchomych , tudz ież  summownych 
Debi tora  własnictxv xv Pcie Oszmiań: l e żą c y ch  prze-'  
znaczaiącego.  My Urzędnicy xv komplecie tśrr.że w y ­
rokiem oznaczonem za niedziel c z t e r y  od daty oi- 
nieyszey  do te yże  Łubianki niezawodnie z iedz i -my—■ 
I  iti.ko iuż po zaszłym pie rwszo - z iazdowym wy roku ,  
do sądzenia oczewiście sprawy p r z y s t ą p i e m y — A- 
żeby xvięc o tem Kredytoroxvie 1 Fe licyan Bienkuń-  
ski Dębi to r  , tu dz ie ż  iego Kuratotoxvie W W RafaL 
Bieńkuński Sędzia Graniczny  T r o c k i ,  Stanisławy Ło-|  
kuciejewski takoż b y ł y  Sędzia. Oszm. byli  up rzedżeś  
n i .  i ze wszelką gotoxvością w oznaczooem. czasie d. 
4  8^ra do Sądu  staxvali pod warunk-em nieuchron-  
ney amissyi remissą zast rzeżoney oboxviązuiemy — 
i ostrzegamy — Dat roku  i g i g  msca 7bra 7 d. — 
w temże dniu samem kopie przez Woźnego Oszmiań. 
skiego M-ateusza Lenkiewicza stronom i n t e r e s o w a ­
nym , w mieyscu ichże posessyi i mieszkania oczewi- 
s to  w ręce podane , i w dniu temźe p rz e d  Aktami 
Ziem. Oszm Orygina ł  obwiesczenia zezn an y —  P r z y ­
ją ł  Antoni  Juraha Re jen t  Ziem.  Oszm.

i .  N„ T7Ó Sąd ExdywizorsJlci Zasławski przez 
n in ieyszą  publiczną Awizącyą daje wiedzieć : 
Iż  dzieło exdywizyi dóbr Grafa M ichała  Przez- 

,.dzieckiegd w czynnościach sądowych ju ż  się o?a 
ku koń o w i , i D ekret ze  v;s2.ystkiemi do Kon- 
kursu należącemi stronami nie/awodnie będzie 
promulgowany od. dnia a l  przesen. dla wysłu­
chania, którego i dla wykonania decydowonych 
p rzy s iąg ,  niemniey dla wniesienia składek na 
©płate skarbowych Hitdcimków uprzedn io  za-

2 V/ domu A lexandra Słuckiego Kupca i O- 
bywstela Wileń: w mieście Wilnie na Zarzeczu  
p o ło ż o n y m , kilka apar tam en tów , z poko­
jami i staneyami meblowanymi, do nich, wedle 
potrzeby sfcaynie, w ozow nie, miesięcznie lub 
ro czn ie ,  wolne są do naięcia ,- a browary go 
rzałczamy. i piwny z miedzią i wszelkiemi na 
czyninmi do nich należącymi , rocznie do zaa 
ręd-owania są wolne, k toby  sobie życzy ł wziąć 
w najem, dla umówienia się o cenę .i-warunki , 
do mugrabiego w tc-ymże domie Słuckiego mie­
szkającego, ma się udać.
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I  Roku rg rg  miesiąca septembra 4 dnia , Oświsd* 
c te e je  i ямен и? Щ IW. Jerzego Ł m i  w^kiego .Wołka  
S»d-ite^Q b. M » - 1 kip go Głównego Są łu i Kawalera 
jhko janetalмego sfct;ora jntere-rso w funduszowych ko­
ście,! ny- h  jednoty  wyznania Ewangel icko R formo- 
waurg..> w VV X??wie Li tewskim czyni-się w następ ym 
składzie : oświadczający się będąc  z<g»dmonym przez 
W .  Li?m-' Kuriiatótvskiego . b. Z iemski -go  SmoLii: R e ­
genta  , talcowymże oświadczeniem idą -ego i g r ę  rok 1 
ju-tirb Щ  dnia w Akta Ziemski r  W 1 leń kie wpitą»' vm 
i wdrugim dłnjtitku za- Ńrm 5 л Gaze ty  Kuryera Li t ;  
dojn 1 es2c z .• riуm widz i  się b y o ź  o b i w .ą r a n y  m na tako 
we Oświadczenie $ąż wskazaną drogą  odpowiedz ieć 
następnie —  Każdy kt-o rzeczone  oświa ozenie 7 za 
stanowieniem czy ta ł ,  pewnie , że się przekonał o fał­
sz u  -<>n,ego : bowiem położone na czele Fanubj»* i in ­
ne- które ?ie do funduszów na  Kościoły . Se m t -агѵа, 
Szpi ta le ,  E d u k a c y ą  młodzi sposobu ku temu z R -dzi 

. eow irie mające у , i* dalsze obiekt a wsparciu c ie rp iąc  y 
lu lzkos i niosące w rzeczoot-.y• jedupso 1 , p rzez  le­
gać у e pr zyczyni ł y  , zkądże b iorą  n iby  po- hop Za­
żalenia oświ>idczaiącego się o t o  z tąd , że tenże W . 
Begen r  Kurna towski dz ie rż ący  lat kilkan^ś' i  * za pra- 
wem arędowuym folwark Koś ' e lny  Kopci zki , w c i ą ­
gu teko wey dz ie rżawy ust-awicznemi prt-t-ngyami 
mniey siu znemi uszczuplaią у  , tak ch-vi. ebne fun­
dusze , na resz tę  za p re te n -y e  z roku j  g 12 do 13 
dz i r rżow ne go  a od 13 do 14 adminbtracyy hego me 
bon ten tu iąc  się rest-ncy ą za arędę u jego za leg łą , i 
całofocz-' ą J t re>ćencyiną z. j n ’ rat it i go owego gro ­
sza,  ( b o  ani szeląga z ntrat  jako Admini.stratęr  nie 
w n i ó s ł ; ) z roku Admlnis t racymego ? fotyarhu  za k tó­
r y  dziś  opłaca  się przez  dz ie rżawce po 3000 
z ło tyc h  corocznie  , a w ięcey  jescze z ni-r-hę- i, iż na­
dal , чмі j  tko dz ie rżaw a , ant b k o  ^<ł m m st r a to r  
w folwarku Kopciszkac h dla niegmiema . o rocznych  
z cnego  jut rat u trzymanym nie został  , zas tosował  na 
urwaniu z tyc hże  f u n d i s / o w  jescze ogro.nn-  bez do­
wodom , i słuszności ad fundum fo1 W ar ku Kcp- igzek 
pr  t. n-ye  , a za one zy-knw-zy w Grodz ie  Trockim 
z regestru summaryinego na pretensye tego ypdzaju nie 
właściwego dwa dekreta niestanue,  z onych  z pope łn ie ­
niem złego przewodu prawa uf  rmowauszy nibv ulty- 
marną konwikcyą  za cn ą  powodem podanego w I nie- 
niu oświadczającego cię jako jeneręln/gA «kłors Obj  i- 
ś nenra , iż. folwark Kopciszki  je»t Krś  іеіпѵш. zatyra 
iż  w pret< neya J i  do onegn рггѵпо-^асусЬ się wedle 
przep isu  naywyższych  Jmiennych Ukazów w scze- 
gól i yvzą p ro te k cy ą  , tundu ze pow-zechne rodzajowi 
Judzkiemu użyteczne  , zwykle jjfiadż^T 2 p ng " rsZe* 
iłu-m mrifey pry wa tn yp h  osczędzaiąc-1 *»ę . i uważa­
jące b ior ących  ; nie cywi lnym , er z śledź'  w iennym 
porządk iem ich czynić  należy ; folwarku корс ізгек  
za napastne swe pretensye , z wyrugowaniem dzier ­
żawcy arędownego *akku ratnego w opłacie j dnocie 
umówiooey summy za. dzierżawę wypełnieniu wszei- 
kich umówionych k o n d y c y o w  , i ніе wyszukuia ego 
n - p a s t n y t h  pre ten-yi  , w possesyą  swą nie < biął  ; 
zmyślać takowe ośxviadczenie w imieniu t v c h  fami­
lio w jak uc zyni ł  W.  Regent  Kur  a ow-ki  j c5t tó 
krzyrodz ić  one bo j st  to  samo co d-owodzić , że one 
przyłc?.  w-izy się do tak chwalebnych i u ż y t e c z n y - h  
rodza j  лѵі ludzkiemu , funduszów dziś xv os- bie W . 
B egu u ta. K urna to wskiogo idiąc z mm jednomyślnie 
chcą  ohc n isczyć ;  gdy się g  new^ają , że oświadcza­
jący  się uży tą  pro tekcyą  prawa folwark Kopciszki o- 
сі ігояіі  od zaięcia przez W. Regenta  Kц м story kie­
go , za czcze 1 nie sprawiedl iwe pre tensye  ;  gdyby 
t e  fannlije miały w istocie ca me przez się do zarzu­
cenia przele wko proces^owi tak dzielnie s łużą 'ęm u 
od napaści W.  Regenta  Kurna towskiego , łr>żbv się 
zgł  sd y  same do oświadczającego się z otworzeni-  m 
swojego zdania i ży izeuia , a oś viadczaiący się j -k 
one poważa , starałby się zastosować do tego  ; z w ła­
se za że każdego członka iedcoty j,ako iednego toxvp.rzy- 
s twa  ni - 1 ylko całych fsinilijow obowiązkiem , i
powinnośc ią  dbać , starać się . i radzić o u t r zy m a­
nie fundu<zoxv publ icznych . j.iko*eż o św ad oza iący  
się w ogóinolci  ęałey jeduoty  każ iey famibj i każde­
go w sczegolności  członka . o wspieranie j°,go w tym 
prz- dniiocie naymocniey  up rasza—- Nar<*sztę gd*/by 
t e  familije t rw s ły  w takim rozumieniu nie zgłaszając 
się do oświadczającego się i miechcac jako .jest zw y-  
czay i por.ząd k w rze zoney  je dnocie przvbyć .  c zy  
zgłosić się od- zw ą  na zjazd , czy to prowincyonalny ,  
Synodowy , czy  Kuratorski  , ozy  wreszcie D y s t r y ­
k towy między innemi dla zaradzenia , i w tym obie­
kcie , lecz już chciały przec iwko ustanowionemu już 
raz porządkowi  przez akta sądowe i d ruki  w cjodat kach 
gazet  ©brawiać swoje opinie , t o ć b y  znaleźli kogb in-
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nego , nie zaś W .  Re genta  Kurnatowskiego ? do spe ł­
nienia tego  K W . : Kurna towski  R -geut. żeby naw- t  
b \ ł  o to  obl igowanym istotnie pow mi enby  »’ę w y ­
m ó w i ć ,  a to dla tego  iż -y takowe oświadczenie przez  
kogo innego zapisany z hala /.bo ep-zą  w i a r ę — A ze 
nie tylko poł  ź uie na cz.ele <-śxv-d zenia pi-zez . 
Regenta  Knrna towekiego Fami -j i osoby one skła­
dające . . l ecz  n aw e t  сд-іа rzeczona j e d io ta  nie jest  t e ­
go rozumienia i oświadczającego się nie obwini», na
<in o d  tir / i  i a  n  -1 o io  ł-u  -7. Tc V t r»  u t n  Tł i d  n ie c Z C C I f l  S  V-

j u 1.j od d 
t d f y t

I,u » ę , hrcuw, «.'tą' <̂ 0 roitu ш ш Ц о а
d dnia c zw ar te go  do dwodz  es teg  - w W inie 

t di у ti-go , przez cały zjszd tó  j - s t  siedmiu s ie- 
ckich i piętnastu du diowny' -h podpisanych  , k w ^ t a -  
Cya oświadcz iąceinu się dana w s ł o w a c h . , .  G t y  
„  IW.  Aktor  przyniósłszy tak obrachunek pieniężny 
, ,  przed Synod , nie mnie у te ż  należy t ą  wu+dmesp  
, ,  wszystkich czynncś- iow swo ich ,  nas wprzek паи ц  
, ,  się o j -go ku ji-dnpcie nasz-у cznynoś i i nie sp^a-. 
, ,  cowa. ,ey pilności utxv ie rdz i ł ; za j go 1 ro-sk iwosć; 
, ,  czu łą  serc naszych przenosząc  wdzię z -osć < *- 
, ,  nieyszym go kwietuiemy memnryałem — D >w odł- 
sZy takim -posobem oświadcza ą iy się , iż W R g  ' t  
Kurnatowski zapbał  Oświadczę ni еп'іе bez  woli ,  wie­
dzy  i porucżeiiia Famidow. na czele onego p-dożo- 
u y  oh mniemaiąc to  bydź  jedynie ku pomocy * w-  na 
in te resowi,  gdy do w iaduią się j -scze,  iż tenże W Re­
g en t  Karne tów-ki „ czy  powodowany duchem-ne  s .o- 
koynoś  i . cż v  ncziiciami nie< hę < z po >ułek j z  
wyżey ponrienionych , a zawsze lubo i- den m i 
w liczbie mnogiey b-z p len ipotency  i i <z j grtbą i z 
użycia obligacyi wiedzy i poruczeuia piszący s i ę .  
je lcze  w ru i g r ą  msea 76га g dnia obstaią prze i- 
«. nie znowu przi '  p ro te k c y t  Naywyższemi J c en-n-mi 
Ukazami d a wszelkich funda  ż o w  publ icznych za t r z  — 
żoney od które у się i cała lednofca nie usuwa owszem 
earnie pod oną podał do kommi syi sądowe у E lu ka -  
Сѵшеѵ na Gubernie Li tewskie Białoruskie.  M ii ką 
i nrowincyą  Bisłi stocUą ust snowicney  , Pr ,  ź->ę w ce- 
ІиГ zatrzymania skutków takowy ha * Pr-'źo od j^dno- 
t v p rz tz  oświśdcza ią -ngo się jak - jeneralnego ak»ora, 
i udz elnie przez pleuipotenra W. B u d r e w i c z a  Ra 
якиЧек postanowień na zjazdach prawnych te ż,- je- 
d n o ty  do teyże  Kommissyi z cofuieoi,  m krok w 
prawnych  w oney z W Stefanem Grotkotyskim S 'a-  
rosra Romajewskim j-ko pOssesorem fj iwarku Ko­
ścielnych Szwabisąek 1 Norejek rozwinietyt ib , z Ur 
w a g  W ty b h  postanowieniach wyrażonych  j .ko  
w  rzeczy  konibmaerą skonczooey p o d  mych ; zmu- 
s łonym jes t  j .k o je n sr s l n y  aktor  , . eprese-nt .n t  с Л е у  
rzeczoney j d n o ty  , wedle wyznania same go /: W Re­
genta Kurna towskiego w i n t e r e s a c h  fu n d u sz ó w ; 
o t rzedz  1 upraszać'  publ iczności  , i żby  żadnym pi­
smom w imieniu członków j e n o t y  przez tegoż W .  
R genta Kurnatowskiego w y d r ą  ym się nie wierzo­
no oraz wszelkich ju r yzdykeyow  1 k m c e y a r y o w ,  
iżby  on ych  do akt bez okazanych prawnych  pleni-  
poter.cyow nie przy jmowano,  1 na one z doey b cz-io- 
ści  nie dawano;  na resz tę s in ego  W . Regensa Kur- 
nator-kiego odjednoozaiącego się przez  takie dz ała- 
nia od jednoty :  aby on ych  więcey me tworzył ,  ma- 
czev Je d nota przynagloną  zo s t an ie , d rogą p r a w a ,  
szukać zakazania, tworzenia podo bnyc h  pism - udzvm 
imieniem , = C Z yb yto  poszło processem dawnem, p,a-  
w«mi Wielkiemu X i ę a t « a  l i t e w s k ie m u  s ł u ż c e . , t  
przepisanym , nsprzyklad przez Regestr  t a k t o w y ,  
czy sledztwiennym wedle Ukazów o «zduz.-сш w pro  
c e L . h  tworzenie  oświadczeń czyi ,  manifestów ■-«- 
dzvm imieniem bez wiedzy Zap.auiących alS w o„y -h  
ak torów bez karnie uyśń nie będzie m , # o . . Takowe 
Oświadczenie podsiąc do Akt  własnoręcznie podp , .  
„nie Dat u t  supra w Min ka  J>rzy Ł,mie4»ki  W o ł k  
Sędzia b. Miń: Ott :  Sądu  , i Kawaler ,  j .ko  ak tor

jntereaaow j e n o t y . .  , epfpnibra 4 d n i .  » ,  U r z «
dzie 1 E G O  1 M P E R A T O H S K 1K Y  М О З І Л  A - i ^ i m  
Powia tu  Mińskiego s tanowezy osobiście J w . Jmę ł-m 
З е г Г ь а п і е и г з к Л ѵ о і к  b.  Sędzia Sądu G ł t g o  ten  ma- 

■c f J 0 akt podał , przyiołem i jest. xv Xi  ga h 
"wmdczę.  Jozaffat iwanowak, Ziem: P t t u  Mm:  P» arz .

t  F x c e r p t  z p r o t o k u ł u  Potocznego  Z  em-twa ,
P ow ia tu  Dzieśa ieńikiego,  w dacie nizey wyrazoney  
™ e g „  oświadczenia pod p ieczęc ią  urzędową 
zTemaka6° t r o n i e  rekwirującey  eorundem jest  w , d a u .

Roku t y s i ą c  ośmset p ię tnastego mieeiąca augu- 
. t a . i o d m e g o  d m i  Im .e n .e m  W  Jan a  R e i , a .  w o ln o  P r a .
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Ł ty kującego Dobiorą ,  na W. 3 Panią F k r e n t y n ę  * Krau­
z ó w  R as t e rb e rg ow ą  Szambelanową dworu  polgo,  nay 
so lennieysze 'czyni się oświadczenie wespół  z zs -z,a.e 
fiiem oto: iż co ś. p.  mąż obżał. Szambellanowey a* 
e t e r b e r g o w e y ,  E rn e s t  ‘R as t - rbe ig  Sambellan pod  ma- 
łoletnosć  oświadczającego się , a razem s w y c h  brać , 
p r z y j ą w s z y  jako W ó y ,  a tym samym naturalny O pi e ­
ku n  nad  osobami i majątkiem zupełnym pozostałym
p o  zesz łych Rodzicach,  R ząd  i opnkd wanie  się, w c i ą ­
g u  k tórey małoiCtności inni z rodzeństwa zohodząc 
% tego świata , samojednego oświadczającego się, acz 
zostawili  aktorem pozostałego po rodz icach majątku. 
Jednak gdy n iespodziewał s i ę ,  aby W ó y  tak prędko  
dni  życia ukończył  /  bardziey zaś zostając oddalonym 
osobiście dopomnieć  się i z Wojem rozl iczenia się 
z opieki  nie mógł mieć zdarzenia ,  i dla te go  niejaki 
czas milcząc,  czekał tylko pozostałego syna W .  Wi l ­
helma xv woyakowey słnżbie będącego .  Lecz  kiedy 
t e n  niewiadomo jest  czy żyje? lub me ? a dowiaduję się, 
i ż  obżał.  Szambellanowa ca ły majątek pozosta ły ru ­
chomy i n ie ruchomy w Wiłkomierskim Powiecie  le­
żący Krowiszki  nazywa jący  się w swey wiedzy l 
Rządz ie  u t r zymu jąc  — Tęż  majętność Krowiszki  w y ­
pr zeda ć  zamyśla ,  żalący się mając wielką do cnego 
pre teuay ią ,  Znaiąc i to  , że obżał. nieodebrawszy żad­
n y c h  od  swego zeszłego m ę ż a ,  a oświadczającego 
s ię  Wuia  zapisów , u t rzymujących  rząd  nawet  d o ­
żyw otn i ,  a tym bardziey Dz iedz ic two oznaczających — 
G d y b y  p rze to  lakowy frymark ku szkodzie uczy n io ­
n y m  nie został , i obżał  niemogła majątku marnie 
trac ić  znadużyciem f)raxva nawet aukcessyi  po swym 
braqie w u ie c z n y m  i dopomnienia się o swdy maią- 
t e k  w domie z R as t enb e rgów  u m ie s z c z o n y ,  zapobie- 
ga iąc  , n in ieysze z użalenia w Aktach pcbl icznych 
P t  u Dziśnieńakiego ku zspisaniu podaię,  postanawiając,  
i ż  poko formalnym procederem poszukiwać niepcwe- 
zmą swey należności p r zywiązaney  do maiątku Kro- 
w is z e k — Gdyrby  n ikt  okupno onego nie mógł wcho­
dz ić  w tranzakta s tanowcze ,  a i sama obżłna Rasterber- 
gowa także nic t racić  nie ważyła s i ę — W zastrzeże­
n iu catą Publ iczność  dc  gazet  Kuryera  L i tg o  dla t r z y ­
k ro t ne go  wniesienia podać żalący się oświadcza •— 
U te g o  oświadczenia podpis  tak się wyraża —  Tako 
%ve oświadczenie  na mocy p ic n ip ote ncyi  zapisuiąc 
p o d p i g u i ę —- Jó ze f  Reiis.  Zgodz i ł  z p ro toku łem Fe-  
I ix  Stołyhwa Z  P.  Dziśn.  Rejent .

t . Pod pisany  za pe łnomocnictwem nadanym mu od 
3 0 0 . i J W W .  Opiekunów, nieletniey Xięźniczki  Córki  
Dominika Stefanij Radziwi ł łówny dia interessów t e ­
go obiektu t y c z ą c y c h  s ię ,  wyjechawszy do Króles twa  
Pplgo i część  niemałą czasu w mieście Warszawie ba­
w i ą c ,  gdy  za zwrotem do kraju naJazł w gazecie Ku- 
ry e r a  L i t g o  dwa t i t u lo  remanifesta p ie rwszy  przez 
3 W . Ludw ika  Kamińskiego byłego Prezydenta Sądu  
G ł g o  Mińskiego,  drugi  p rzez  JW .  Grafa Karola M o­
rawskiego  Jenera ł  Majora i Kawalera przeciw* sobie 
zapisane , a to  w rzeczy odpowiedz i  na oświadczenie 
cnego  wypisu jące pobudki dla czege archiwum Ra- 
dzixviłłowskie w Nieświżu lokowane dotąd  otwartem 
nie zostało , oraz donoszące o przypadku jaki t e ż  ar­
c h i w um  spodkał  , nie sądzi ł  n i g d y , aby rzecz wyni- 
k ła  ze ścisłych obowiązków jego , i piórem jsk przy-  
s toyność  każe naydelikatnieyszym doniesiona, w w y ­
p a d ka ch  zwłaseża znaczną część Publ icznośc i  inte- 
ressujących , k tóryt  » zamilczenie , za ubliżę; ie przy- 
ję tego  przez siebie zastępstwa,  tak wysoce ufnością 
Monarszą  za sc zyconych  Opiekunów* poczyta łby ,  aby 
m ó w ię  ktok ze s trony jego tak konieczny skłonił po 
w y ż e y  wyrażone osoby do odpowiedz i  z rze czą  sa­
mą zupe łn ie  nie zgodney ,  a tylko osobistemi usczy- 
phwościarni  p r zec iw niżey podpisanemu zapełmoney 
dla te go  kiedy z czynno śc i  swe jey  w zarządzeniu 
niassą Rad«iv„ iłłoxvską i jey i n te r e s a m i  zdając opie­
ce sprawy , naychlubhieysze pracy  i gorliwości  od 
jey o trzymał  świadec two  , i mając w pogotowiu  wia­
domość dokładną wszelkich czy  nności swoich tudz ież  
obrotu go towego grosza do jego weszlego na takąż 
aamą w Komtiiissyi Nayw yż sz ym  Ukazeąi dia inte- 
lessów* Radziwił łowskich  n-iznaczoney, spodziewa się 
niepłonuie zas łużyć  o p i n i ą —, n iewidz i  pobude k  o d ­
powiadania  po  sczególe na  rzucone przec iw sobie 
c-zernjdła i rażenia uszu Publiczności  wzajemnemi cy- 
tacyami spraw czyic hko lw iek ,  mając własną spokoy- 
ność  i n iewinność  za naymocr ieyszą przęcixv potwa- 
rzom t a r c z ą — Dla tego  na tem kończąc odpowiedź  
na  oba wyżey rzeczone  t i tulo Rcmani festo , ż y c z y  
p i e rwszem u podobnież łatwego przed  temi do kogo 
na leżeć będzie usprawiedl iwienia się , a d rugiego  nay- 
poborniey  nprasza , aby gdy niżey podpisany będzie 
zdawał  p rz e d  Kcinmiseyą sprawę z czyrmcśc i  swoich

raczył się wszystkim sczegółcm osobiście przypatrzyć
i  osądz ić  , czy l i  t e  w jakimkolwiek punkcie  na usczer-  
bek dóbr  Sukcessorki  lub interesea jey r e a l n y t h  wie ­
rzyc ie l i  zmie rza ły— Czyl i  p r z e c iw n ie  ©bu tym s t ro­
nom dogodnemi i użyteczneni i  by ły .  Dat  w Białym­
stoku i g i g  augus ta  31 dnia.  Jan Chodźko P r e z y d e n t  
Sądu G ł  G.  M.

Roku 1815 m8ca Augustą 31 dnia — P r z e d  S ą ­
dem G łów nym Depar t .  2 O b w o d u  Biaf. komplet z o-
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sdb obu Depar t .  jako w czasie wakacyjnym składa­
jącym , s tanąwszy  osobiście J W .  Jan Chodźko P re - jaujr Ж ДЖ у CŁOHI| tv j  ----------- --  - ---- w w МПѴ JU»V
z y d e n t  Sądu G ł ó w .  G u b e r .  Mnlsk iey ,  n ic ieysze  o- 
świadczenie do akt  podał.  Assesor Arc imowicz .  Jest  
w Aktach  poświadcza Sekre tarz  Jan Kniażyński.

i .  Na jednoczasowe rozpoznan ie ,  i usetyś* 
fakcyonowańie pretensorow W Francisa:! a Sze- 
m iotha chorążego woysk Ros. z funduszu J e ­
go Summownego na folwarku M osuszyrJe mniey- 
szym , w Powiecie Wołk.owyskim po łożonym , 
opartego, przez Remissyiny D ekret Sądu Głów­
nego 2 D epart. Gubur. Lit. Grodzień w yzna­
czony Sąd T ax a to rsk o  Exdywizorski , po u- 
fundowaniu na dniu 15 augusta idącego ro k u  
w pomienionym folwarku Mosuszynie , Jury- 
zdyk ty i,  i po uła tw ieniu  akcessoryinych, wzglę­
dem a d m in is t ra c j i ,  aktów kalkulacyi , kom- 
portącyi i ad cy tacy i , kwestyów do oczewiste- 
go całey sprawy rozpoznan ia , dzień czwarty 
następującego miesiąca nowembra zam ie rz y ł ,  
gdy żaś dla niestawajacych pretensorów , am« 
missya przez D ekret Remissyiity, je s t  z a s trz e ­
żoną , iżby p rze to  ńiewiadomość , niestała się 
przyczyną u tra ty  p re te n s j i  komukolwiek z pre­
tensorów W  Szemiotha , S ąd  T a x a to rs k o  E x -  
dywizorski do rozprawy na pomienionym t e r ­
minie tychże wszystkich W. Szemiotha K redy- 
torów i pretensorów, n in ieyszym  ogłoszeniem 
obwieszcza i w zyw a, 1815 roku augusta 26 d. 
Karol Bcrtnowski P. $. T  E .  Kazimierz Pie- 
traszewski S. E . Ignacy Roszkowski S. G. P. 
Gro. -------------
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3. Są"d T a x a to rsk o  - Exdyw izorski na domiar 
sa tysfakcji Wierzycielom zeszłych Ignacego 
Kasztelana Witebskiego i dalszych Kurzenie* 
ckich p rzeznaczony , za Obwieszczeniem przy­
bywszy do Dóbr Drohiczyna w Pcie Kobryń; 
leżących, na term inie dnia 13 presentium , dla 
nieznaydywania się Duchownych Deputatów, Po­
wiatowych Strapczych i Ziemlomiera, oraz d a l­
szych przeszkód, Sądownictwo swoie do d. źzybra  
teraznieyszego roku odłożył, i w tym  już te r ­
minie ostatecznie po ru czo n ą  sobie czynność 
kończyć postanowił —, Wzywa zatem  wszyst­
kich Kredytorow, Prętensorow i pod jakimkoL 
wiek bądź względem wchodzące w Sprawę stro* 
ńy  , do konieczney na pomieniony termin pod 
upadkiem pretensyow i dowodow stanności, a JPP. 
Komorników wymiarem Dóbr trudniących  się, 
do wczesnego przed  pom ienionym  terminem 
wymiarów i inwentarzow zweryfikowania. 1815 
roku augusta 14 dnia Drohiczyn. Z po rucze-  
nia Sądu Exdywizorskiego podpisuig. Antoni 
Malewski Sądu Głuwnego iE x d y w izo r  Regent.
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3. Pałac JW. Hrabiego Jenerała Paca, w W ilnie  
pfzy  placu Ratuszowym pod N re m  200 sj^tuow- 
any, je s t  do zaarędowania na jednoroczną  lub 
dwóletnią dzierżawę ■— KtoLy przeto  sobie ż y ­
c z y ł  go zapossydować całkowicie; c zy l i te ż  po­
szczególnie nająć w nim jakie apartem enta ; 
ma się udać do mieszkającego w ty m że  pałacu 
Murgrabiego, od którego będzie miał wiadomość 
tak  o a rędz ie  całego razem p a ła c u , jakotez $ o- 
osobno każdego z appartamentow Dnia 22 
gusta 1815= roku,
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